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jY K o n a r c h y a  l u s l r ^ a c k a .
S p ra w y  krajowe.

(Z podróży ich iWo.ści Cesarstwa. Książe ftaniło. — Przewrotne doniesienia dzien­
nika Union.)

W i e d e ń ,  5. maja. Gazeta wiedeńska ogłasza następującą 
depesze telegraficzną c. k. jeneralncgo gubćrniuin w Dudzie do Jego  
l£xcele»cyi ministra spraw wewnętrznych z Rudy dnia 4. m aja:

„Jch Mości Cesarstwo przybyw szy  o godzinie pół do piątej, 
udali się z wszelką okazałością cesarską w nadzwyczajnie świetnym  
orszaku śród powszechnego uniesienia ludnośc'i do burgu cesarskiego,  
gdzie raczyli przyjmować hołd dygnitdrzów i szlachty. Potem byli 
na T e Deum w kościele katedralnym. Kardynał książę Prymas ce­
lebrował. Z całego kraju zjechało w yższe  duchowieństwo i sz la­
ch ta ,  obadwa miasta w ogóle tak przepełnione, zjazd tak św ietny  
jak może nigdy. Podczas jazdy wzdłuż Dunaju nieustawały okrzyki  
radości. Najjaśniejszemu Państwu tow arzyszy ło  do Pesztu kilka 
łodzi parowych zc szlachtą i mieszkańcami w szelk iego stanu z są­
siednich komitatów14.

— Książe Daniło czcrnogórski z małżonką i świtą przybył  
dnia 30go kwietnia z  Wiednia do Tryeslu  i tego samego dnia po 
południu odpłynął paropływem Lloyda na Kattaro do Cetynie.

G azelta  d i  Milano  zbijała już raz dobitnie fa łszyw e podanie 
dzienników picinonckich, a osobliwie dziennika Union , jakoby w lom- 
W d z k o -w e n e c k ic h  gymnazyach starano się przytłumiać język  w ło ­
ski: ale powtórne przekręcanie odnośnej ustawy w dzienniku Union  
spowodowało gazetę medyolańską poruszyć jeszcze  raz tę k weslyę  
1 przytoczeniem faktów udowodnić jak najwyraźniej bezzasadność  
łych z łośliw ych pogłosek.

(Rozporządzenie względem w yścigów  konnych. Uiąg dalszy.)

II .  P  o stan o w  i  en ta osobne .
15. Co do miejsca w yścigów  konnych w Wiedniu.

I. Premium rządowe pierwszej klasy 1.000 sztuk c. k. austry­
ackich dukatów, za 4letnie i starsze korne wszystk ich  krajów, dłu­
gość mety 3 1/2 mili, wpłata 250  złr. m. k . , zawód 125 złr. m. k., 
lecz tylko 70  złr. ni. k. kary za zawód , jeśli deklaracya nastąpiła 
na cały miesiąc przed wyścigami.

Waga 41etnich 105 funtów, u 51el.nich 111 funtów, u Oletnich 
1 starszych koni 114 funtów. U wszystkich w monarchii austry-  
Uckiej zrodzonych koni o 5 funtów mniej.

II. Premium rządowe drugiej klasy 000  sztuk c. k. austry­
ackich dukatów za w szystk ie  w monarchii austryackicj zrodzone  
1 wyhodowane konie, długość mety 2 '/g mili, wpłata 150 złr. in. k., 
zawód 75 złr. i i i .k., lecz tylko 30złr .m .k .  kary za zawód, jeśli deklaracya 
nastąpiła na cały miesiąc przed wyścigami. Waga u 3lctnieh 00  
fu n tó w ,  u 41etuich 110 funtów , u 51ctnich 110 fu n tó w ,  u Oletnich 
1 starszych koni 120 funtów. W szystk ie  po za granicami monarchii 
Austryackiej spłodzone k o n ie , t. j. źrebięta przybyłe w żyw ocie  
Uiatczynym do kraju, dźwigać mają 3 funty więcej.

§. 10. Co do miejsca w yścigów  w P eszc ie:
I. Premium rządowe pierwszej klasy 1 .000 c. k. austryackich  

buk atów , za 41etnie i starsze konie wszystk ich  k ra jó w , długość  
■Nety 3 */2 mil, wkładka 250  złr. i i i . k. , kara 125 złr. m. k. , lecz  
tylko 78  złr. kary, jeśli deklaracya nastąpiła na cały miesiąc przed 
Wyścigami. Waga u 41etnieh 105 fu n tów , u oletnich 111 funtów ,  
" Oletnich i starszych koni 114 funtów. W szystk ie  w  monarchii 
Austryackiej zrodzone konie dźwigać mają o 5 funtów mniej.

II. Premium rządowe drugiej klasy 000  sztuk c. k. austry-  
Gckich dukatów za wszystk ie w  monarchii austryackiej zrodzone i 
'vybodowane konie, długość mety 2 ' /2 mil, wkładka 150 złr. m. k.,  
kara 75 złr. m. k., lecz tylko 30 złr. m. k, kary , jeśli deklaracya 
•Ustąpiła na cały miesiąc przed wyścigami.

Waga u 31etnich 90 funtów, u 41etuich 110 funtów, u Sletnieh  
U fi  funtów, u Oletnich i starszych koni 120  funtów.

aa

W szystk ie  po za grauicami monarchii austryackiej spłodzone  
konie, t. j. źrebięta przybyłe w żyw ocie  matczynym do kraju, d źw i­
gać mają o 3 funty więcej.

17. Co do miejsca w yścigów  w Pardubic:
f. Premium rządowe pierwszej klasy 1.000 sztuk e. k. au- 

stryackieh dukatów za 4Ictnie i starsze konie wszystkich k rajów ,  
długość mely 4 mil,  wkładka 2 5 0  złr. i i i . k., kara J25 złr. m. k . , 
lecz fylko 70  złr. i i i . k. kary, jeśli deklaracya nastąpiła na cały  
miesiąc przed wyścigami. Waga u 4 letnich 105 funtów, u óietnich  
111 f itu łów , u Olelni li i starszych koni 114 limlów. W szystk ie
w monarchii austryackiej zrodzone kunie dźwigać maja o 5 funtów
mniej .

Ił. Premium rządowe drugiej klasy 000  sztuk e. k. auslry-  
ackicli dukatów za wszystk ie w monarchii austryackiej zrodzone i 
wyhodowano konie , długość mety 3 mil.;, wkładka 150 złr. ni. k., 
kara 75 zlr . i i i . k., lecz tylko 30  złr. i i i . k. k ary , jeśli deklaracya 
nastąpiła na cały miesiąc przed wyścigami. Waga u 31etnich 90  
funtów, u 4ietoich 105 funtów, u óietnich 110 funtów, u Oletnich i 
starszych koni 112 funtów'. W szystk ie  po za granicami monarchii 
austryackiej spłodzone konie , t. t źrebięta przybyłe w żyw ocie
matczynym do kraju, dźwigać mają o 3 funty więcej.

18. Co do miejsca w yścigów  we L w ow ie  :
I. Premium rządowe pierwszej klasy 5 0 0  sztuk e. k. austry­

ackich dukatów za 4Ictnie i starsze konie W szystkich, długość 
mety 3 '  2 mil, wkładka 200  złr. ni. k. , kara 100 zlr. i i i . k. , lecz  
tylko 50  złr. tu. k. kary, li deklaracya nastąpiła na cały miesiąc 
przed wyścigami. Waga u 4łetnicli 105 limtów , u óietnich 111  
funtów, u Gletnieh i starszych koni 114 funtów. W szystk ie  w mo­
narchii austryackiej zrodzone konie dźwigać mają o 5 funtów mniej.

II. Premium rządowe drugiej klasy 300  sztuk e. k. austry­
ackich dukatów za wszystkie w Gttlicyi , Krakowie lub na Ruko-  
winic urodzone lub wyhodowane kon ie ,  długość mety 2*/2 mil, 
wkładka 100 złr. ni. k . , kara 50  z lr . ,  lecz tylko 25 złr. m. k. 
kary , jeśli deklaracya nastąpiła na cały miesiąc przed wyścigami.  
Waga u oletnich 90 funtów, u 41etn i cli 105 funtów, u óietnich 111  
lulitów, u Oletnich i starszych koni 114 funtów. W szystk ie  po za
granicami Galicyi, Krakowa i lłukowiny spłodzone konie , t. j. ź r e ­
bięta przybyłe do tych krajów koronnych w żyw ocie  matczynym  
dźwigać mają o 3 funty więcej.

III. Premium rządowe 150 sztuk c k. austryackich dukatów  
wyłącznie tylko za 4lcluic i starsze czyslo-w sehodnic  i za konie 
pochodzenia wschodniego (§ § .  8 i 9 )  wszystkich krajów , długość  
mety 2 1), mil, wkłada 50 złr. ni. k. , kara 25 złr. m. k. Waga
u 41etnicli 105 fu n tów , u óietnich l ł l  fun tów , u Oletnich i star­
szych koni 114 funtów. W szystk ie  konie w  monarchii austryac­
kiej zrodzone i wyhodowane czysto-wschodniej rasy ,  dźwigać mają 
o 5 funtów' mniej.

19. (Jo do wyścigów w Klausenburgu :
I. Premium rządowe pierwszej klasy 500  sztuk e. k. austry­

ackich dukatów za 41 etuie i starsze konie wszystk ich  krajów, dłu­
gość mety 3 */2 m i l ,  wkładka 200  złr. m. k . , kara 100 złr. ni. k., 
Iscz tylko 50 złr. i i i . k. kary , jeśli deklaracya nastąpiła na cały  
miesiąc przed wyścigami. Waga u 41etnich 105 funtów', u óietnich  
l i i  funtów , u Oletnich i starszych koni 114  funtów. W szystk ie  
w monarchii austryackiej zrodzone konie dźwigać mają o 5 funtów  
mniej.

LI. Premium rządowe drugiej klasy 300  sztuk c. k. austry­
ackich dukatów za wszystkie w Siedmiogrodzie zrodzone i w yho­
dowane konie, długość mety 2 ’/2 mil, wkładka 100 złr. m. k., kara 
50  złr. m. k . , lecz tylko 25 złr. i i i . k. k a r y , jeśli deklaracya na­
stąpiła na cały miesiąc przed wyścigami. Waga u 31etnich 90 fun­
t ó w ,  u 4letnieh 105 funtów, u 5Ietnich 111 fun tów , u Oletnich i 
starszych koni 114 funtów. W szystk ie  po za granicami S iedm io­
grodu spłodzone k o n ie , t. j. źrebięta przybyłe do Siedmiogrodu  
w żyw ocie  matczynym dźwigać mają o 3 funty więcej.

Baron Bach  m. p. Teucherl  m. p. fml!
(Dalszy ciąg nastąpi.)

Ameryka.
(Sprawa panamska. — Położenie Mexyku. — Życzliw ość stanów amerykańskich.)

N o w y  Y o r k , 10. kwietnia. Depesza z Washingtonu z dnia 
wczorajszego donosi: „Panowie Morse i Bowling donieśli urzę-
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downie , że  niepowiodły im się układy z Rządem Nowej Granady. 
Gabinet zajmował się dziś wyłącznie sprawą międzymorza Panamy. 
Rząd nasz postanowił bronić praw Amerykanów w  tamtych okoli­
cach. W krótce wyprawi tam 4 — 5 okrętów , a komendanci otrzy­
mają takie instrukcye „Ze jak się zdaje osiągną zamiar i przy­
wiodą do skutku załatwienie istniejących zatargów. Rząd myśli w y ­
stępować z całą s iłą .<£

Mexyk usiłuje wszelkiemi sposobami zapobiedz grożącym sku­
tkom, które go czekają z podwójnego zajścia. Hiszpania gotuje ex- 
pedycyę morską i lądową na Mexyk , a Anglia domaga się od repu­
bliki zapłacenia gwarantowanego traktatem długu. Rzecz naturalna, 
że  republika szuka wojskowej i finansowej pomocy. W  pierwszym  
wrzględzie zawarła takzwauy traktat hiszpańsko-amerykański, to zna­
czy  zaczepne 1 odporne przymierze z republikanami Guatcmalą, San 
Salvadorem, Venezuelą i Pcruwią. Zaś, ażeby się zaopatrzyć w pie­
niądze, zawarła z posłem amerykańskim konwcncye pożyczki 15 mi­
lionów dolarów, które jej miały udzielić Stany zjednoczone. Lecz  
prezydent Stanów nie potwierdził tej k o n w en cy i , gdyż konstytucya  
nie pozwala Stanom zjednoczonym pożyczać obcym rządom pienię­
dzy. Życzeniem jednakże gabinetu Wasyngtońskicgo byłoby dopomódz  
rządowi m exykausk iem u, i ztąd idą układy o odstąpienie pojedyn­
czych  części kraju. Zbrojenie się Hiszpanii wpadło tu mocno w oczy  
i razi,  a życz l iw ość  nasza dla Mexyku podnosi nadzieje nabycia w y ­
spy Kuby.

A nglia .
(O tw arc ie  parlam entu .)

L o n d y n ,  1. maja. Dziś rozpoczęła się sesya piątego z kole1 
parlamentu za panowania Królowy Wiktoryi. Ceremonia zagajenia 
niebyła w cale świetna, a to głównie dlatego, że Jej król. Mość nie-  
otwierała osobiście parlamentu. Mowę od tronu poprzedza zwykle  
w ybór prezydenta w Izbic niższej, zaprzysiężenie członków  w oby­
dwu Izbach i inne przygotowania, które zazwyczaj trwają cały ty ­
dzień i niedozwalają zajęcia się sprawami ważniejszeini.  Komisya  
królewska, złożona z Lorda Kanclerza, księcia Argyll, Karla Har- 
rowby, Lorda Stanley z Alderley i Karla Spencer, zastała za przy­
byciem do Izby w yższej  o godzinie 2giej tylko sześciu  parów, mię­
dzy tymi Lorda Panmure, Karla Bauchamp i Lorda Belper. P rzez  
cały ciąg posiedzenia niebyło w Izbie więcej nad 12 do 15 lordów. 
Członków  Izby niższej zaprosił potem herold przed kraty Izby w y ż ­
szej a gdy przybyli w znacznej liczbie, odczytał lord Kanclerz 
manifest królewski i w ezw ał Izbę niższą, ażeby przystąpiła do w y ­
boru prezydenta i nazajutrz o godzinie 2giej by go przedstawiła. 
Członkowie Izby niższej odeszli potem, a biskup z Gloucester od­
m ówił modlitwę, błagając błogosławieństwa niebios w sprawach par­
lamentu. W  końcu zaprzysiężono kilku parów i Izba odroczyła się  
zaraz po godzinie 4tej.

W  Izbie niższej zaczęli zbierać się deputowani zaraz po g o ­
dzinie l s z e j ,  sala była przepełniona, gdy w godzinę potem wezwani  
zostali  do Izby w yższej .  Lord Palmerston przybył dopiero wtedy,  
gdy powrócili z Izby wyższej.  Na wstępie przyjęto go z hucznemi 
oklaskami. Na miejscach, które pierwej zajmowali Cobden, Briglit,  
Gibson, Layard, Roundell Palmar i R. Philimore, widziano same nowe  
tw arze .  Dziwiono się, że Lord J. Russei niebył obecny. Po skoń­
czonej ceremonii w Izbie wyższej zaproponował p. Vane  na pre­
zydenta pana John E velyna  Denisom , deputowanego z Netting-  
hamshire, i przedstawiał w krótkiej przemowie, jakie przymioty i 
zdolności powinien posiadać prezydent Izby. Pan Thorneley  popie­
rał ten wniosek, a ponieważ nieproponowano żadnego innego kan­
dydata, zosta ł  p. Denison istotnie obrany prezydentem; poczem od­
roczy ła  się  Izba zaraz po godzinie 3ciej.

Francya.
(Pobyt W . księcia w  Paryżu. — Rewizya aktów w  sprawach naddunajskicli. — Obrady

akcyonaryuszów kolei żelaznej. — Wiadomości b ieżące. — Hr. Morny.   Sprawa
mexykańska.)

P a r y ż ,  1. maja. W ielki książę Konstanty rozpoczął swoje  
w izy ty  i przejazdki po Paryżu. Dziś oddał w izytę księciu Hiero­
nimowi i przyjmował go nawzajem u siebie. Na chwilę wstąpił do 
ambasady rosyjskiej i w towarzystw ie  hrabi Kiselewa był w g rec­
kiej kaplicy; później zw iedzał kościo ł Notre-Dame i świętą kaplicę 
najpiękniejszy pomnik starofrancuskiej archytektury.

Dżemil Bej oznajmił hrabi W alewskiemu, że Sułtan nakazał 
rew izyę  ostatnich aktów Kaimakama w księstwach naddunajskich.

Baron Rothschild oświadczył na wczorajszem zgromadzeniu  
akcyonaryuszów kolei północnej, że  przyjmuje na siebie pięć s z ó ­
stych części tej szkody, jaką wyrządziła tow arzystw u kradzież Car- 
pentiera. Pozostająca szósta część ma być umorzona za pomocą  
rocznej rezerw y w  kwocie 1000  franków. Uchwalona, że odtąd 
administracya niebędzie odpowiedzialna za z łożon e akcye.

Hrabia Morny opuści Petersburg z końcem maja, i potwierdza  
*ię także,  że  książę Montebello zajmie jego miejsce.

Jak donosi depesza francuskiego ambasadora w  Madrycie z o ­
sta ł projekt pośrednictwa w  sprawie inexykańskiej przyjęty z ma- 
łem i tylko wyjątkami.

Szw ajcarya.
(Sprawy neuenbur^skie. — Traktat ugody z Królem pruskim.)

P o w szech n e j  g a zec ie  augsburg.  donoszą ż B ern y  z 30go  
kwietnia:

„Rada federacyjna postanowiła w sprawie neuenburgskiej og ło­
sić natychmiast trzy dokumenta: projekt ugody i dodatek do pro­
tokołu, zawierający alternatywę co do dalszego używania tytułu;  
pierwotne żądania Prus i pierwotne instrukcye dra Kern. W c z o ­
rajsza mniejszość składała się z panów Stampili, Kniisel i Tschar-  
ner, którzy widząc bczużyteczność swej opozycyi, zgodzili sie z k o­
legami swymi na bezpośrednie uznanie propozycyi ugody.11

Pod względem kwestyi tytularnej donoszą temu samemu dzien­
nikowi z Berlina:

„W  samym traktacie niema żadnej1 wzmianki o tytule, ale 
cztery mocarstwa oświadczyły  się dawniej je szcze  za dalszem uży­
waniem Utulu . Jeśli tedy Król pruski poprzestanie na ośw iad cze­
niu m ocarstw, natenczas niebędzie już więcej mowy o tern. Jeśliby  
zaś kazał wyraźnie wciągnąć do protokołu zastrzeżenie tytułu, to 
w ów czas wolno bodzie Szwajcaryi odpowiedzieć na to: że dalsze 
używanie tytułu może się dziać tylko w taki sposób, ażeby niewy-  
prowadzano z tego żadnych praw ani w obec Szwajcaryi ani też  
względem Ncucuburga."

Traktat w  sprawie neuenburgskiej jak go przyjęła rada fede­
racyjna, jest  następującej treści.

„Ich Mości Cesarz Austryi, Cesarz Francuzów, Królowa połą­
czonego królestwa Anglii i Irlaudyi i Cesarz W szech Rosyi —  pra­
gnąc ochronić pokój powszechny od wszelkiego zakłócenia i w tym 
zamiarze pogodzić internacyonalue stosunki księstwa Ncucnburga i 
hrabstwa Valcngiu z warunkami pokoju Kuropy, wezwali Federacyę  
szwajcarską po oświadczeniu Jego Mości Króla Prus, Księcia Neu-  
enburga i Hrabi Valenginu, żc w wspomnionym zamiarze zastosuje  
się do życzeń  swoich sprzymierzeńców, ażeby porozumiała się z tymi 
Monarchami względem postanowień, jakie byłyby najstosowniejsze 
do załatwienia lej sprawy. W  tym zamiarze mianowali rzeczeni  
Monarchowie i Federacya szwajcarska następujących pełnomocników  
....................a ci zgodzili się na następujące punkta:

A rt.  1.  Jego Mość Król pruski zrzeka się na zaw sze,  ta Id 
w imieniu włnsnem, jako też swoich potomków i następców w sze l ­
kich praw monarchieznyeh, jakie nadano mu zostały do księstwa  
Ncuenburga i hrabstwa Yaleugin 23cim artykułem traktatu zaw ar­
tego w Wiedniu na dniu !). czerwca 1815:

Art. 2 .  Istniejące odtąd samodzielnie (rc lecan t desorm ais  de  
iu i)  państwo Neuenburg będzie także i na przyszłość stanowić część  
Federacyi w taki sam sposób, jak inne kantony i zgodnie z 75tyin  
artykułem wspomnionego traktatu.

Art. 3 .  Federacya szwajcarska ponosi wszelkie koszta spro­
wadzone wypadkami we wrześniu 1850. Kanton Neuenburg może  
być tylko w  taki sam sposób, jak każdy inny kanton i w miarę 
swego kontyugensu pieniężnego pociągany do ich pokrycia.

Art.  4 .  Koszta przypadające na kanton Neuenburg inają być 
rozłożone na wszystkich mieszkańców z zachowaniem ścisłej pro- 
porcyi i to w taki. sposób, że uieinogą być ani w drodze wyjątko­
wego podatku ani też w  żaden inny sposób nakładane wyłącznie na 
pewną klasę lub też kategoryę rodzin albo osób.

Art. 3 .  Ma być nadana zupełna amnestya na wszelkie poli­
tyczne i wojskowe zbrodnie i przestępstw a, będące w związku  
z ostatniemi wypadkami, na korzyść wszystkich m ieszkańców  N eu -  
cnburga, Szwajcarów i cudzoziem ców, a mianowicie na korzyść  
wszystk ich  ludzi z milieyi, którzy ucieczką za granicę uchylili się  
od przymusowej służby. Żaden proces, czy to kryminalny czy po-  
licyjny, czy też  dla wynagrodzenia szkody, nie może być wytoczony  
tym, którzy pośrednio lub bezpośrednio mieli udział w wypadkach  
wrześniow ych. Amnestya ta ma się również rozciągać na w sze lk ie  
przystepstwa policyjne i prasy przed wypadkami z 3. września.

Art. 6 .  Federacya szwajcarska zapłaci Królowi pruskiemu 
sumę milion franków.

Art. 7 .  Dochody z dóbr kościelnych, które w roku 1848  
połączone zostały  z domeną państwa, mają być zwrócone na pier­
wotne przeznaczenie.

A rt.  8 .  Kapitały i dochody pobożnych fundacyi, dobroczyn­
nych zakładów i majątek zapisany przez barona Pary m ieszczaństwu  
Neuenburga mają być szanowane. Mają być zachowane stosownie  
do woli fundatorów i używane na pierwotne przeznaczenie.

W ł o c h y .
(Pielgrzymka i podróż Ojca św. — Domowe rozterki w Genuy.)

Giorna.le d i  R om a  pztwierdza teini s łow y  wiadomość o po­
dróży Ojca św ię tego:

„Było to już oddawna pobożnem i gorącem życzeniem Ojca
świętego, odprawić szczególny akt religijny w  świętym przybytku  
Panny Maryi w Loretto, dokąd liczne grono prawowiernych odby­
wają pielgrzymkę ze w szystk ich  części świata. W  dopełnieniu tej 
szczególnej pobożności zamyśla Ojciec św ięty  odwiedzić to św ięte  
miejsce, które ducha chrześciańskiego pobudza do większej pobo­
żności wspomnieniem dopełnionych tam tajemnic. Jak tylko władze  
prowineyonalne dowiedziały się o tein radośnem przedsięwzięciu,  
wysłano natychmiast prośby i deputacye do stóp tronu papiezkiego,  
ażeby Ojciec św ięty  raczył przy tej sposobności u szczęś liw ić  byt­
nością swoją także inne miejsca odleglejsze z drogi od Rzymu do 
Loretto.

Ojciec święty zosta ł  głęboko w zruszony tym nowym, uroczy­
stym dowodem miłości i przywiązania ukochanych poddanych s w o ­
ich przyjął z szczególną łaskawością wyprawione deputacye. D o ­
tąd doznały ju ż  tego zaszczytu  deputacye z Fcrary, Sinigaglio i
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Pesaro, i Jego Świątobliw ość odpowiadał na ich prośby z najwięk­
szą życz l iw ośc ią .41

Dziennik A rm onia  p i s z e : „W  K e n t i y  został niestety znowu  
zakłócony porządek publiczny. Z oddziału gwardyi narodowej,  
który miał zaciągnąć straż w  ratuszu, stawiło się kilku ludzi tylko  
ale i tych napastowało pospólstwo. Pochodzi to ztąd, jak mówią, 
że genueńska gwardya narodowa niechce zaciągać straży w ratuszu, 
odkąd zamieszkuje w nim urzędnik królewski, pan Giovannl Bisone, 
który prowizorycznie objął sprawy rozwiązanej municypalności."

K ró lestw o  Polsk ie .
(Ułaskawienia.)

G a ze ta  r zą d o w a  kró les tw a  polsk iego  podaje następujące ob­
wieszczenie :

Kancelarya JW . p. wileńskiego w ojennego, grodzieńskiego i 
kowieńskiego jeuerał-gubernatora, ogłasza co następuje:

Cesarskim manifestem 26. sierpnia 1S56 roku i osobnemi naj- 
w yższem i rozkazami udzielone zostały łaski i przebaczenia mie­
szkańcom gubernii zachodnich, tak tym, którzy się wydalili za gra­
nicę w skutek buntu 1831 roku, jako też skazanym na zesłanie za 
różne polityczne przestępstwa, a okazującym żal za swoje czasowe  
błędy.

Na zasadzie takowych najwyższych rozkazów , po dzień Igo  
marca 1 8 5 7  niżej wyrażone osoby otrzymały następujące ł a s k i :

Dozw olenie  powrotu z zagranicy, znajdujący się lam w sku­
tek buntu, a m ianow ic ie:

Do gubern ii  w ileńsk ie j.
Z F ra n cy i: Lubański W iktor z córką, Jclcński Hafal, Kosewa  

Alexandcr, N arkiew icz Ignacy, Hauwald Kazimierz, Fjtmin Tadeusz,  
Mokrzecki Edward, Cywiński Hieronim, Piątkowski Julian, Kucc- 
w icz  Kasper, Iłornin Michał, Babiańska Kamilla z matką.

D o gubernii  g rodzieńsk ie j .
Z F r a n c y i: Małaczewski Michał, Bielski Dominik, Orda N apo­

leon, Chmielewski Eustachy, Olendzki Hektor, Eliaszow icz Alexan- 
der, Krzywobłocki Ignacy z rodziną, Bachrycewicz Franciszek, Ko-  
bryński G r ze g o rz ,  Hanusewicz Alcxandcr. —  Z Belgii:  Wronno  
Alexander. —  Z A Igi ery i : Kaczanowski Paweł.

D o gubern ii  kow ieńsk ie j .
Z Francyi: Rymgajło Fulgetyn Lucyan, Jacnołowski Piotr S ta ­

nisław Andrzej, Dowgierd Floryan, Brzeski Kazimierz, Modoksza  
Feliks, Bukowski W incenty, Rutkowski Jan, Staniewicz Paw eł,  S trc-  
bejko Józef, Hulewicz Romuald, Erdman Julian, Dembiński Paw eł  
Adolf z dwoma synam i, Bejnarowicz Michał, Jacew ieżow a Róża  
wdowa. —  Z Rzymu : Glinka Janczewski Henryk.

Otrzymali pozwoiecie powrotu z Syberyi:
D o gubern ii  w ileńsk ie j.

W ażyński Porfiry i Orlicki Erazm, z prawem dziedzicznego  
szlachectwa, Małecki Józef, Bułhak T o m a s z , Juszewicz  Bernard, 
Siemaszko Wincenty, Soko łow sk i Julian, Gryb W incenty, Jarmolo-  
w icz Julian.

D o  gubernii  g rodzieńsk ie j .
Pietruszkiewicz Onufry, z prawem dziedzicznego szlachectwa,  

Hofmejster Apolinary, Orcszko Antoni, Obuchowicz Stanisław.
D o  gubernii kowieńskie j.

Montowicz Adolf, Ginejko Michał, Dowiat Marciu.
Z wielko-rosyjskich gubernii.

Do gubernii w ileńsk ie j.
Nowicki Napoleon były sz lachcic;  szlachta: Zelawski Julian 

lekarz, Tarnowski Bronisław, Jaroszewicz Julian lekarz, Żeligowski  
Edward, Szaniawski Kasper lekarz, Zawadzki Fclix, Rejkowski D o­
nat lekarz, Juszew icz  August.

D o gu bern ii  g rodzień sk ie j .
Jankowski gubernialny sekretarz; Połuniński W ładysław  szla­

chcic.
D o gubern ii  kow ieńsk ie j .

Szabo Wincenty, Ikidell Mateusz, Kulikowski Floryan, Dobro­
wolski Konstanty, ksiądz Kalinowski Josafat. Oddani do służby w o­
jennej jako żołnierze i uwolnieni do dymisyi z powrotem do domów.

Do gubernii  w ileńsk ie j.
Kolesiński Bałtazar registrator k oleg ia lny , z przywróceniem  

szlachectwa; Kubacki W ładysław  registrator kolegialny, Lutkiewicz  
Bronisław chorąży. Podoficerow ie: K leczkow ski Maurycy, Baliński 
Eudwik, Łopaciński Ludwik, Rondomański Henryk. Ż ołn ierze:  ż im -  
n»er Ludwik, N ow icki Kazimierz, AYasiuk Adam, Dauksza Mikołaj, 
Subocz Marcin, L eszczyń sk i Robert.

P o d p isa ł: zarządzeń kancelaryi wileńskiego wojeunego gro­
dzieńskiego i kowieńskiego jenerał-gubernatora, radca stanu de R o-  
berti.

R o iya .
(Następca jenerała Perowsltiego mianowany. — Utarczki na Kaukazie. — Wiadomości

bieżące z Kaukazyi.)

P e te r sb u r g ' ,  23 .  kwietnia. Jak zw yk le  nastąpiły i w tym 
roku przy sposobności świąt wielkanocnych liczne mianowania i 
Pęomocye. Najważniejszem jest  mianowanie jcnerał-adjutanta Katc-  
utn, byłego jenerała dyżurnego w  cesarskim sztabie jeneralnym w miej- 
Sce jenerała Perowskiego, który na własną prośbę, dla nadwątlo­
n o  zdrowia został uwolniony od tego urzędu z zatrzymaniem sto -  
Pllla jenerał-adjutanta i członka rady admiralicyi.

W  pierwszych  dniach zesz łego  miesiąca przedsiębrał jenerał 
esbaits, komendant linii łobańskiej w  Kaukazyi, wyprawę na kilka

aułów Bzeduchów, które zostały niespodzianie nadpadnięte i spa­
lone. Ale chociaż rosyjski korpus expedycyjny był bardzo znaczny,  
musiał przecież cofnąć się jak najspieszniej przed nadciągającemi 
zewsząd posiłkami C zerk iesów , i tylko zręczne użycie artyleryi  
zdołało powstrzymać nacierającego nieprzyjaciela.

—- Do Marsylii przyw ióz ł paropływ pocztowy wiadomości  
z K o n stan tyn op o la  z 24.  kwietnia, ale niema w nich nic w a ­
żnego. Czerkiesy przygotowują najazdy na terytoryum rosyjskie ; 
zapewne jednak niebedą napady te tak bardzo niebezpieczne, kiedy  
Rosyanie już wpoprzód wiedzą o nich. Rosya trzyma w Szyrwanie  
kilku dowódzców kozaków tureckich w niewoli.

Turcya.
(Festyn zaślubin córek Sułtana. — Mianowania w  komendach. — Konferencya w sp ra­

wach naddunajskich. — Doniesienia z Czerkasyi.)

Wiadomości z K o n sta n ty n o p o la  n a T ry e s t  są z 24. k w ie ­
tnia. Wyprawiane na dniu 23. b. in. festyn na cześć zaślubin trzech  
córek Sułtana zajmowały całą uwagę publiczną. Gazecie tryestyń-  
skiej donoszą o tern między in nem i:

„Prócz wielkiej i wspaniałej parady wojskowej wyprawił dwór  
cesarski 68  własnych ekwipaży, nieliczne powozy ministrów i in­
nych dygnitarzy, za któremi ciągnęło sic je sz cz e  z tysiąc rozmai­
tych powozów, o godzinie 11. przed południem śród czarujących  
dźwięków kilku chórów muzycznych z pałacu Dolmabogde do T h o-  
phane i napowrót tak świetny pochód, jakim mogą się poszczycić  
zaprawdę tylko bohaterowie w tysiąc jednej nocy. Upominki l i ­
liami Baszy, syna zmarłego wicekróla Abbasa, które przy tej spo­
sobności pokazywano publicznie w najosobliwszych naczyniach, sza ­
cowane są na 20  milionów piastrów. Wartość upominków Mahmuda 
Baszy, syna wielkiego mistrza artyleryi Ahmeła Fcthi Baszy, i Ethem 
Baszy, syna Mchcmeda Alego ministra marynarki, ma w ynosić tylko  
10 milionów franków. Upominki Ethem Baszy woziło  przez jakiś  
czas 126 łodzi i kaików wzdłuż Bosforu i zatoki złotego rogu.
0  godzinie 3eiej zapowiedziały wystrzały armatnie ceremonię roz­
dawania darów' przeznaczonych dla ubogich."

Ismail Basza, dotąd komendant armii anatolskiej, przeniesiony  
został w tym samym charakterze do korpusu armii w Arabistanie, 
a naczelny dowódzca tego korpusu, Abdul Kerim Basza, objął te­
raz komendę nad armią anatolską.

—  Niedostateczności, jakie się okazały w przepisach firinanów 
względem zwołania dywanów a d  hoc , zmusiły komisarzów mocarstw  
zagranicznych w Bukareszcie odwołać się w tej mierze do posłów  
w Konstantynopolu. Posłow ie  wielkich mocarstw odbędą z tego  
powodu jutro konferencyę. Idzie najszczególuicj o to , ażeby do­
kładniej oznaczyć różne kategorye wyborców. —  Wiadomości z Czer­
kasyi, według P r e s s c  d ’Orienł  nic nie zawierają, co by zatrważać  
mogło, i nie wspominają bynajmniej o strasznych i krwawych wal­
kach, które ostatniemi czasy rozgłaszały dzienniki.

A*ya.
(Traktaty Persy! z europejskiemi mocarstwami. — Doniesienia z Chin. — Konfiskata

towarów europejskich.)

Traktat handlowy między Sardynią i Persyą zosta ł zawarty  
28. kwietnia w Paryżu pod temi samemi warunkami, jak z Fraucyą
1 Austryą. Sardyńscy konzulowie będą rezydować w Teheranie, Bu-  
szyrzc i Tabrydzie, perscy w  Turynie, Genuy i Cagliari. Traktat  
zosta ł zawarty na 12 l a t , ale ważnym jest  jeszcze  na dalszy rok  
do nowych układów. Persya stara się teraz widocznie zrów now ażyć  
przeważny wpływ Rosyi i Anglii stosunkami z Erancyą, Austryą i 
Sardynią Perskie gościńce handlowe są jednak nierównie ważniejsze  
niż handel perski. —  Eeruk Chan układa się teraz jeszcze  z amba­
sadorem holenderskim w Paryżu o zawarcie traktatu handlowego. 
Traktat taki jest dla Holandyi niezmiernie ważny ze  względu na jej 
kolonie w Indyach wschodnich.

Dnia 10. marca nadeszła wiadomość do Hoitgii.oiig'U , żc  
urzędnicy w Kantonie kazali skonfiskować i sprzedać wszystk ie to ­
wary, które były je sz cz e  złożoue w tern mieście na rachunek kup­
ców  europejskich, a osobliwie znaczne zapasy k a ssy i , herbaty ,  j e ­
dwabiu itp. Wartość tych towarów  ma być znaczna i wynikająca  
ztąd strata dotknęła najbardziej domy angielskie. Tak donoszą dzien­
nikowi lu depcn dan ce  belg. z Hamburga z 28. kwietnia.

D oniesien ia m ostatniej poczty.
P a r y ż , 5. maja. W czoraj wieczór renta 3% 6 9 .1 7 ' /2. —  

Monitor  donosi : Cesarz odwiedził wczoraj W ielkiego księcia Kon­
stantego i w ręczył mu wielki krzyż orderu legii honorowej. D zien­
nik P a g s  oświadcza, że  wiadomość o wzbranieniu się Pcrsyi co do 
ratyfikacyi traktatu pokoju jest  n iedokładna; niepodobna bowiem  
ażeby już otrzymano jaką odpowiedź.

T u ry n , 3. maja. Sardyńska fregata „Ceroldo" stojąca obe­
cnie w Kalkucie otrzymała rozkaz odpłynąć na morza Chińskie. —  
G azeltu  picmontc.sc  zbija wiadomość o muiemancin wezwaniu  do 
oficerów legii angielsko-włoskiej,  żeby znowu wstąpili w  służbę an­
gielską.

B e r n a , 2. maja. Pułkownik D e n z le r , republikański komen­
dant wojsk i cz łonek wielkiej rady w  Ncuenburgu, ogłasza pismo  
do tamtejszej rady stanu, w którem gani, żc bez odniesienia się do 
wielkiej rady przyjęto projekt ugody. Pan Denzler wyraża nadzieje,
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ż e  wielka rada i lud Neuenburgski oświadczą się przeciw  temu pro­
je k to w i ,  a zgromadzenie federacyjne go nieprzyjmie. L ep szy  jest  
Status quo. Pan Denzler zapowiada interpelacyę w  tej sprawie na 
p rzyszłem  zgromadzeniu wielkiej rady.

K u r s  l w o w s k i .

Dnia 7. maja.

Dukat h o len d ersk i.....................................mon. konw.
Dukat c e s a r s k i ...............................  . . „ „
Półim peryał zł. r o s y js k i ..................... „ „
Rubel srebrny  ro s y js k i.........................  „ „
T a la r p r u s k i ........................................... „ r
Polski kurant i pięciozłotówka . . . „ „
Galicyj. listy zastawne za 100 z łr . )
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne >
5% Pożyczka n a r o d o w a .....................)

bez
kuponów

gotówką towarem
złr. kr. złr. k r.

4 42 4 46
4 45 4 48
8 15 8 19
1 36 1 37
1 32 1 34
1 11 1 12

82 30 83 —
79 - 79 36
83 35 84 5

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 5. maja o pierw szej godzinie po południu.

Pożyczka narodowa 5% 84®/1(J — 84% . Pożyczka z r-1851 S. B. 5% 02
— 93. Lomb. wen. pożyczki z 5% 9 5 % - 9 6 .  Obligacye długu państwa 5% 
83 — S3% 6, detto 4% %  73 -  72% , det. 4% 6 5 -0 5 '/ ,,, delto 3% 5 0 - 5 0 % . 
detto 2% %  41% —41% , detto 1% 16% — 16%- Oblig. Glogn. z w ypłatą 5% 
9 8 . — . . Detto Oedenburgs. z w ypłatą 5% 95 — — • Delto Peszt. k"/0
9 5 -------- . Detto Medyol. 4% 94 — — . bbligacye indcmn. niższ. auslr.
5 °/ 88 — 88% . Galie, i w egier. 5% 79% — 80% . Detto innych krajów  koron. 
85%  — 86. Obi. bank. 2% %  6 3 % - 6 3 3/4. Pożyezka lo ter. z r . 1834 328 — 
330. Detto z r . 1839 138% — 138%. Detto z r . 1854 109% —109% . Renty 
Como 14®/* — 14% .

Galie. list. zastaw ne 4% 78 — 79. Półn. Oblig. P rior. 5% 86% —86' 'a. 
Glognickie 5% 81 — 62. Obligacye Dun. żeglugi par. 5% 86 — — . Oblig. 
Lloydy (w  sreb rze) 5% 90% —91. 3% P rior. obi. Iow. rząd . kolei Żelazn, po 
275 frank , za szt. 113% — 114. Akcyi bank. narodowego 994 — 996. Akcye 
c. k. uprzyw. tow arzystw a kred. 238% —238% . Akcye niż. austr. tow. eskomp. 
122%  — 122% . Detto Budzyńslto-Lincko-Gmundzltiej kol. 256 — 258. Detto 
półn. kolei 207%  — 207% . Detto tow. kol. żel. za 500 frank. 288%  — 289, 
Detto tow. żegl. parowej 574 — 676. Detto 13. wydania 570 — 572. Detto 
Lloyda 424 — 425. Peszt, mostu łańcuch. 77 — 78. Akeye młyna parowego 
w ied. 66 — 67. Detto P ressb .-T yrnaw skiej 1. wydania 29 — 34. Detto 2 
wydania 39 — 40. Esterhazego losy 40 złr. 78 — 78% - W indischgratza losy. 
25 — 25 '/4. W aldsteina losy 27% — 28. Keglevicha losy 13% — 13% . Ks. 
Salma losy 38% —39. St. Genois 38% —38% . t Palffego losy 37%  — 38. Cla- 
rego 37%  -  37% .

Amsterdam 2 m. 87% . —Augsburg Uso 105%- — B ukareszt 31 T . 267% .— 
Konstantynopol 31 T . 467. — Frankfurt 3 m. 104% . — Hamburg 2 m.
7 7% . — Liw urna 2 m. 105% . — Londyn 3 m. 10-11. — Medyolan 2 m.
104% . — Paryż 2 m. 121®/4. — Cesarskich ważnych dukatów agio 7 %  —7% .
— Napoleondor 8 8 %  — 8 9. Angielskie Sover. 10 — 15 — 10 16. Im peryał 
R os. 8 —24.

Telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnia 7. maja.

Oblig. długu państwa 5% 83% „; 4%  — ; 4% — ; 4% z r . 185C — ;
3%  — i 2% %  — . Losowane obligacye b 0/o — . Losy z r . 1834 za 1000 z łr .

— ; z r . 1839 138%. W ied. miejsko bank. — . W ęgiers. obi. kamery’ nadw 
—. Akcye bank. 995. Akcye kolei półn. 2095. Glognickiej kolei żelaznej 
—. O edenburgskie— . Budwajskie —. Dunajskiej żeglugi parowej 571. Lloyd
423®%. Galie, listy zast. w W iedniu — . Akcye niższo-austr. Towarzystwa
eskomptowego a 500 zlr. 613®% złr.

Amsterdam 1. 2 m. 86% . Augsburg 104%, 3 m. Genua — I 2 m. F rank­
furt 104% 2 m. Hamburg -77% 2 m. L iw urna — 1. 2 m. Londyn 10 — I I .
2 m. Medyolan 104% . Marsylia 121 % . Paryż 121% . B ukareszt 267. Kon­
stantynopol — . Smyrna —. Agio duk. ces. 7 % . Pożyczka z r. 1851 f>°/0 
lit. A. — ; lit. B. — Lomb. —. 5% niż. austr. obi. indemn. — ; innych k ra ­
jów  koron. 80% . Renty Como —. Pożyczka z r . 1854 — . Pożyczka naro­
dowa 84% . C. k. austr. akcye skarb, kolei żelaz, po 500 fr. [289 fr. Akcye
c. k. uprzywil. zakładu kredyt. 231. Hypotekar. listy zastawne — . Akcye
zachodniej kolei żelaznej 200.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 7. maja.

PP. Antoniewicz Antoni, z Skoinoroch. — Baczyński Konstanty, z W ie ­
dnia. — Dobck Konst., ze Sam ek. — Krasnopolski Grzegorz, c. li. radca sąd. 
wyż., z Stanisławowa. -— Łąezyński Józef, z Batiatycz. — Dr. Sporn Karol , 
c. k. radca med. k ra j., z Przemyśla. — Stanek Józef, z W iszenki. — Za­
krzew ski Adolf, z W iktorowa.

Wyjechali ze Lwowa.
, Dnia 7. maja.

lir . Potocki Adam, c. k. szam belan, do Buczacza. — PP. Dulski K aro l, 
do Złoczowa. — Krzyżanowski Jan, do Batyny.—Petrowicz Krzystof, do Stryja. 
Tchorznicki Konst., do Sarnek.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D n ia  6. maja.
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0“ Itoaum.
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Reaum.

Stan po­
w ietrza 
wilgo­
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Kierunek i siła 
w iatru

Stan

atmosfery

7. god. zrana 325'20 -+- 7 8 '1 90.1 zachodni sł. pochmurno
2. god.popoł. 325.95 ■+■ 7.1° 88.5 półn. zach. „ deszcz
lO.god.wiecz. 326 79 -t- 6.6* 91.3 v n pochmurno

W ysokość deszczu 3 .'"38 .
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( W y p r a w a  r o c z n e j  k a r a w a n y  z d a r a m i  S u ł t a n a  do M e k k i .)  

W  pierwszych dniach kwietnia wyruszyli z S ku ta ri pielgrzymi do Meklił
Każdy muzułmanin raz  przynajmniej w życiu obowiązanym je s t odwie­

dzie grób Proroka. Ze wszystkich stron, w których panuje islamizm, przez rok 
cały ciągną pielgrzym i do Mekki. Największa jednakże i najznaczniejsza wy­
praw a je s t ta , która co rok o te j porze wyrusza z Konstantynopola, raz  dla 
tego, że składa się z mieszkańców Turcyi europejsk ie j, powtóre dla tego , że 
niesie dary Padyszacha.

Muzułmanie zamieszkali w Europie , przejąw szy się bardziej obyczajami 
ludów europejskich, i oddając się zajęciom wymagającym większej pilności, nie 
są  tak wędrownymi jak  azyjscy lub afrykańscy i mają mniej sposobności po­
dróżowania gromadnie. Dla nich wyprawa do Mekki je s t wielką i daleką, p rzy ­
gotowują się do niej długo, ściągają się naprzód do Konstantynopola i puszczają 
się tylko raz na rok. Karawana w Europie nie istnieje, formuje się dopiero na 
azyjskim gruncie w Skutari i je s t liczniejszą od wszelkich innych karaw an, bo 
składa się na nią cztery miliony Turków europejskich.

Od obowiązku zwiedzenia grobu Mahometa wyjętym je s t tylko sam S u ł­
tan, jako namiestnik i następca P roroka; ale za to powinien posiać mu boga­
te  dary.

W  pierwszych dniach kwietnia, na tydzień przed wyruszeniem karaw any, 
Padyszach w tow arzystw ie Szeik-ul-lslaina (naczelnika duchowieństwa) wszystkich 
m inistrów i dygnitarzy P orty , ubranych jak  na Bajram w najparadniejsze mun­
dury, wyprawiał dary z kiosku, pobudowanego w Stambule przy meczecie zw a­
nym Sułtan Bajazid. Imany w białych zawojacli i mnóstwo ludu, wśród którego 
znajdowało się dużo ciekawych Europejczyków, cisnęło się na placu po za szpa­
lerem  piechoty, formującym ulicę od kiosku aż do mostu Gałaekiego. Sułtan 
w łasną ręką w kładał dary do skrzyń , przy nim włożono je  na wielbłąda, i z 
muzyką na czele, przy salwach artyleryi, poprowadzono go na inost, zkąd pa­
rowym statkiem przewieziono go przez Bosfor do S k u ta r i, gdzie w ielbłąd ów 
służy jako chorągiew dla gromadzących się pielgrzym ów.

W szystkie te dary pochodzą ze skarbca sułtańskiego i składają się z ro ­
zmaitych sprzętów , używanych bądź przy modlitwie , bądź do w ewnętrznego 
ustro jenia m eczetu, jako to: z bogato oprawnych koranów , z sza li, dywanów 
i  złotych lub srebrnych świeczników. W kładują się one do skrzyń m isternej 
roboty i pokl’ywają się pysznym dywanem.

W ielbłąd, dźwigający dary, ubrany je s t z całym przepychem wschodnim
w siodło wybite adamaszkiem najdroższym, czaprak wyszyty zlotem i srebrem ,
uzdę nasadzoną drogiemi kamieniami. Na w ierzchu pakunku całego znajduje się 
skrzynka, zaw ierająca koran, będący niegdyś własnością Kalifa O m ara, p rz e ­
znaczeniem którego jes t towarzyszenie karaw anie do Mekki i napowrót. W  tym 
jednakże roku koran Omara nie pojechał do Mekki, Niesłychany w dziejach 
islamizmu wypadek zatrzym ał go w Konstantynopolu: skarbiec suitański, w któ­
rym przechowywancmi były relikw ie św ięte , został okradzionym przez jednego 
z urzędników pilnujących go i pomiędzy rzeczam i skradzionemi był i ów ko- 
ran, którego bogate okładki wzbudziły łakomstwo złodzieja. W ypadek ten zda­
rzył się na kilka tygodni przed epoką wyruszenia karawany pielgrzymów i cho­
ciaż znaczna część sprzętów została wyszukaną i znalazł się ów koran , ale 
w takim smutnym stanie, że nie można go było posłać.

Ciekawym je s t dla Europejczyka widok karawany pielgrzymów w yrusza­
jącej ze Skutari. Długi łańcuch wielbłądów wyciągnął się na dradze do Isinil 
(Nikodemia), i poe ągnąt zw olna, pobrzękując dzwonkami i brzękadłam i, na- 
wieszanemi u wyniosłych ich karków. Na wysokich grzbietach wielbłądzich 
wznoszą się bialc zawoje Imanów i zielone potomków Mahometa. Kupa uzbro­
jonych i owieszanych torbami podróżnemi lu d z i, formują niby straż tylna tej 
długiej a wązkiej kolumny.

W  tyin ro k i liczba pielgrzymów w iększą była jak  kiedykolwiek z po­
wodu, że wypadki lat ostatnich, przeszkodziw szy wielu wiernym uczynić zadość 
pobożnemu obowiązkowi, nagromadziły dużo zaległości. Było ich może około 
półtora tysiąca i spodziewać się należy, że do Mekki wejdzie razem k ilka , a 
może i kilkanaście tysięcy; karawana ta bowiem przechodząc przez K utabię, 
Konieh, Alep, Damask i inne m iasta , zabiera z sobą inne pomniejsze karawany 
i ogromną ilość pojedynczych pielgrzymów, oczekujących na nią' po drodze i 
ściągających z odleglejszych nawet okolic. Znaczna przyfem część nabożnych, 
dla uniknienia długiej lądowej podróży, udaje się morzem do B ajrutu, Jaffy lub 
którego innego portu i przyłącza się do głównej karawany. N iektórzy jednakże 
jadą na Alexandryę i albo idą z karaw aną egipską, albo morzem Czerwonem 
dostają się w prost do Meklci. 1

Podróż karawanowa odbywa się bardzo powoli z  długiemi przestankam i 
i odpoczynkami, z kilkodniowemi zatrzymaniami się w  znaczniejszych m iastach. 
Pięć przestanków  na dzień dla pięciu ablucyi i namazów są obowiązkowemi- 
Dla tej przyczyny podróż ta ze Skutari do Mekki trw a najmniej dwa miesiące-
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